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DZIENNIK XI. ZJAZDU
LEKARZY I PRZYRODNIKÓW POLSKICH W KRAKOWIE
Członkowie Zjazdu otrzymują „Dziennik" bezpłatnie. Nadto nabywać można „Dziennik" w Biurze dzienników J. Hopcasa i A. Salo­

monowej (Sławkowska 2) po 30 hal. za zeszyt.

Zaniknięcie Zjazdu.
D zisiaj o godz. 9 rano odbędzie się drugie plenarne 

posiedzenie w salach Starego  Teatru .

Porządek dzienny:

i  O dczyt D r He'liodora Św ięcick iego : O estetyce 

w  m edycynie.
2. W yb ór delegacyi.
3. Zm iana ustaw y Zjazdow ej w edług wniosków D e ­

legacyi.
4. W niosek ztfrządu Zjazdu co 4o przyszłego Zjazdu.
5. W nioski D pjcgacyi ofaz w n io s ja ' Sek cy i.
6. Rfi&ume przew odniczącego i zam knięcie Zjazdu.

C Z Ł O N K O W IE ^ D E L E G A C Y I stałej, którą ma w y­
brać II. ogólne posiedzenie, zbiorą się n a t y c h m i a s t  po 
posiedzeniu na estradzie p jozydyalnej dla ukonstytuow a­
nia się.

H E L IO D O R  Ś W IĘ C IC K I.

0 estetyce w medycynie.

Praw u estetycznem u podjega nasze życie organiczne. 
Je g o  narządy fizyologiczne i harm onijnie sprawne są tern 
dokładniejsze i organiczm ej w ykształcone, im doskonalszym , 
im wyższym  je st  rązw ój w poszczególnych jego, częs'ciach 
i cząstkąch. Z  chwilą, gd y  choęł-Jedna cząstka organizmu 
niedom aga, zachoruje, znamię choroby udziela się ^wszyst- 

jpiiu funkcyom  ustroju. Człowid^,.; ch ory przedstaw ia stan 
estetycznie nie piękiw , bo w nim jtjst roźdź.więk i rozstrój. 
T o  tteż w szysjjfie w yk ład y  na obecnym  Zje^dzię1 w ycho­
dziły z jedn ej idei: ja k  należy nam lekarzom ,1,‘stojącym  ta­
kże na stijaży piękna, z n j|K w ie £ u  i zamętu w ustroju da­
wniejszy przyw rócić rytm , koloryt, melćiclyę i harmonię.

K arol L ib e lt pow iadą o człowieku, że »jest począt­
kiem  i kóńcem sztuk pięknych, je st  ich ześrodkowaniein. 
Je s t to ”chodząca architektura, chodzącG jsnycerstw o i m alar­
stwo. Bo człowiek jest m ie sz k a n iu  i przybytkiem  ducha, 
jeat cielęsną je g o  postacią, jego  posągiem , jest je g o  kolo­
row ym  obrazem ; w nim jest poezya i m elodya«.

B udow a ciała ludzkiego jest tak przedziwna, że celo

Rezolucye.

'Plenarnem u posiedzeniu zostaną dziś przedstawione 
następujące rezolucye:

R ezolucya sekcyi p r a s y  lekarskiej

Zjazd'.W yraża g o ją ce  uznanie Kemu .odłam owi prasy 
codziennej, który przyczynia się do popularyźacyi h ygien y 
przy pom ocy sił fachow ych.

Rezolucye połączonych sekcyi nauk biologicznych.

Zjazd w yraża przekonanie^ że -wyniki badań nauko­
wych nie pow inny b yć publikow ane w codziennych p is­
m ach, czy to w sposób w yraźny, czy —  co .gorsza —  kry- 
ptogram am i, zanim zostaną przęałożone ja k ie jś  naukowej 
korporacyi dla opublikow ania w pism ach fachow ych.

Rezolucye sekcyi zdrow otności publicznej.

i ^j Z ja |d , uznając ogyom ną doniosłość w ychow ania 
m łodzieży w yraża przekonanie, żeH spraw jpkę powinne b yć 
powierzone siłom  fachow ym , których uzasadniony postu-

w ość w niej dostosow uje się w sposób niezrów nany do w y­
m agań estetycznych.

Z d row y człow iek jest żywem arcydziełem , najwznio- 
ślejszem  stworzeniem na zięmi, podobieństw em  bożem. Z a­
daniem lekarza jest czuwać nad tem arcydziełem , usuwać 
choroby i, ile możności, im zapobiegać.

M edycyna jest bezw ątpienia nauką, ale spełnianie za­
wodu lekarskiego, opiekow anie się chorym  iest i b y ło  za­
w sz e ,,'^ u k ą .

C hory jje st rozbitkiem , ktęniego ratunlg jw y posterunek 
w iedzy nie zawąze może ocalić. .Szczęśliw ym  jest lekarz, 
k jó ry  ty le  ma EfiSzunilenia dla sztuki l.ękarąkiej, że w ta­
kiej, właśnie najtrudniejszej sy tu a c ji' zdoła pręez w pływ  
estetyczny, przez preponderancyę sw ojej ©śohjstości|fe>djąć 
chorobie je j straszliwy charakter i natoet na nieuniknionej 
śm ierci w ycisnąć znamię], z nią nas .jednające. D latego ar- 
tystycznóf-estetyczne wykształcenie] lekarza powinno R lw n ym  
postępow ać kwakiem z jego  w ykształceniem  intelektualnem .

W ewnętrzne odczuw anie uczuć bliz'niego je st właści- 
wem jPśrodow iskiem  w szelkiego współczucia estgKmznego, 
bez którego nije. można jsobie pom yśle^  praw dziw ego leka­
rza. Nieraz lekarz zapom ina o £pbie gamym, i ąby,: współ- 
cięrpieć z cierpiącym i pacyentam i i b yć »dla ty^ch, co na­
dzieję stracili, nadzieją«.
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laty  w ym ienione są w rezolucyach sekcyi zdrow otności pu­
blicznej.

2) Zjazd uznaje ochronę m acierzyństw a w najszerszem  
tego słow a znaczeniu za przykładem  krajów  zachodnich, 
za konieczny postulat do urzeczywistnienia w najbliższej 
przyszłości.

3) Zjazd uchwala, b y  lekarze popierali w alkę z a lko­
holizmem b.gruzlicą, uznając ją  za w ażny postulat hygieny 
spółczesnej.

R ezolucya sek cyi nauk ścisłych.

Zjazd lekarzy i przyr. uw ażając zbadanie m agnetyzm u 
ziemskifego na ziemiach polśkich za jedn ą ze spraw  pierw ­
szorzędnego znaczenia, uprasza A kadem ię U m iejętności 
o wzięcie w opiekę tej spraw y.

Rezolucye połączonych sek cyi botanicznej i rolniczej.

U prąsza s iS fsta łą  D elegacyę zjazdów, aby  dążyła do 
a) zabezpieczeni a j  zabytków  przyrody od zniszczenia a na­
w et uszkodzenia, b) um ożliwienie rych łego i dokładnego 
zbadania i opisania kraju pod względem  przyrodniczym , c) 
zapoznaw ania kół ludności m łodzieży z zabytkam i przyro­
d y  w kraju naszym  i koniecznością ich ochrony*.

Rezolucye sekcyi zoologiczno-anatomicznej.

Jedn ą z nader pilnych potrzeb naukow ych jest uzy­
skanie m iejsca do pracy  dla b iologów  narodowości polskiej 
na stacyi neapolitańskiej.

Rezolucye sek cyi mineralogicznej.

1) Zjazd uznając założenie wyższej uczelni naukow ej 
górniczo-hutniczej za b ard z o '' ważną i pilną potrzebę nau­
kow ą i gospodarczą, zwraca się do czynników  m iarodaj­
nych z gorącą prośbą o w yjednanie u władz ja k  n ajrych le j­
szego kreow ania A kad em ii górniczo-hutniczej w kraju, uwa­
żając K ra k ó w  za je j najodpow iedniejszą siedzibę.

2) Zjazd przypom ina konieczność ja k  najrychlejszego

Z  m iłości ku chorym  je st lekarz psychologiem , uczo­
nym , poetą, m ówcą, dyplom atą, filantropem , artystą. A b y  
tem  w szystkiem  być, potrzeba przem ożnego panow ania nad 
sobą, silnego charakteru, energii i doskonałego w ykształce­
nia zaw odowego. D o tego je st,zd o ln y  ty lko  człow iek zdro­
w y na ęi'eT§£i duchu oraz um ysł, szerokie o b e jm u jący  w i­
dnokręgi.

Zewnętrzna postać lekarza pow inna b yć beznaganną. 
je g o  sposób m ówienia, głos i ruchy pow inny m ieć znam io­
na pow agi kapłańskiej. Jego  form y tow arzyskie w inny b yć 
pow ^Jne i szlachetne, odznaczać się skrom nością a przy- 
tem powną dum ą w dobrem  tegó słow a znaczeniu. Gorącz- 
kow ość i zbytnia skw apliw ość psują wewnętrzną harm onię. 
Zew nętrzny spokój i rów now aga zdradzają wewnętrzne’-sku- 
pienie.

L ek arz  winien chorego starać si<|jujmować sw oją pro­
stotą, koić sw oją pogodą, w z b u d z ać  w nim zaufanie do sie­
bie. Zaufankę chorego do lekarza ułatw ia skuteczność opie­
ki lekarskiej. T o  zaufanie staje sie n iejako środkiem  su- 
gestyi.

Każdem u z ludzi dla zdrow ia i siły  życia potrzebne 
są ciepło i słodycz z serca drugiego czerpane. U kazyw anie 
chorem u miraży choć dalekich nadziei je st w prost konie­
czne Lekarz  nieodzownie winien ukazyw ać mu fata mor-

powołania do życia kra jow ego  zakładu geologicznego w G a- 
licyi.

3) Z jazd  uznaje założenie Muzeum przyrodniczego 
ziem polskich w K rakow ilkza pilny postulat narodow y i od­
w ołuje się do1 społeczeństw a o poparcie m ateryalne i o w spie­
ranie T ow arzystw a muzealnego.

R ezolu cya  se k c y i  w e t e r y n a r y i .

Zjazd uważa zai^konieczne, aby  m iarodajne czynniki 
pośw ięciły  w ięcej uwagi sjrrawie szerzenia sięjk gruźlicy 
u zwińFżąt dom ow ych i obm yśliły  ja k  najrychlej środki 
m ają cek n a  celu ograniczenie i skuteczne zwalczanie tej 
choroby.

R ezolu cya sek cyi okulistycznej.

Zjazd uważa za konieczne zakładanie lecznic dla cho­
rych na jaglicę .

KOMITET GOSPODARCZY ZJAZDU zwraca się 
do wszystkich tych Panów prelegentów, którzy nie 
złożyli jeszcze krótkich streszczeń swoich odczytów, 
aby uczynili to bezzwłocznie, bo druk pamiętników 
Zjazdu rozpocznie się natychmiast po Zjeździe i nie- 
doręczone streszczenia odczytów nie będą mogły być 
w »Pamiętniku« pomieszczone z wielką szkodą dla ogól­
nego obrazu Zjazdu i jego prac. Przypominamy, że 
streszczenia nie mogą przenosić 40 wierszy druku, czyli 
około 3 C0 słów.

REFERENT »Wiener Medizinische Wochenschrift« 
uprasza pp. Referentów o nadsyłanie autoreferatów, 
w celu dania mu możności streszczenia odczytów i dy- 
skusyi w tygodniku wymienionym, pod adresem:

Dr. Zdzisław Reich, Wiedeń IX. Wahringerstr. 13a 
(Neurolog. Institut).

gana uzdrowienia.; niech c h o r y  widzi zawsze przed sobą 
b liski gaj palm ow y zdrowia, b liski ruczaj ulgi, oazę ukoje­
nia cierpień.

Praw dziw e estetyczne wrażenie w yw ołu je  w yrozum ia­
łość, pobłażliwość, cierpliw ość. K to  umie estetycznie pano­
w ać nad sobą, aby w yw ierać w p ływ  na innych, ten tłumi 
w zarodku wszelkie m ożliwe ob jaw y sw ojego gm ewu lub 
niecierpliwości.

L ek arz  ma mieć niejako władzę nad chorym , przez 
psychiczne O p ływ y  wzbudzać w nim siłę, któraby się przy­
czyniała do pokonyw ania słabości, do przezw yciężenia bó­
lu, do odpornego uspośśb jen ia w zględem  choroby. Proinie- 
wanie wewnętrznej siły  ma i u nas^Jekarzy doniosłe zna- 
czeniS W iem y nadto, że do skutecznego w pływ u lekarstw 
jak o  środka sztuki lekarskiej przyczynia się natura sama, 
i że silna natura przezw ycięży nieraz ciężką chorobę. Zna­
ją c  tedy tę w ielką pom oc siły  odpornej, pow inniśm y ja  
zaprządz w rydw an sztuki naszej i w zbudzać w chorym  
taką.iśiłę, która może nawet tam pom oże, gdzie się oka­
zują zawodnem i środki, podane przez naukę.

N ie zdołaliśm y jeszcze zgłębić wszelkich tajników/,ma­
tury, aby  umieć sobie zdać dokładnie sprawę z w yzdrb* 
w ienia niejednego chorego, które się w ydaw ało  niepraw do- 
podobnem , albo też z braku skuteczności lekarstw  w nie*
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Informacye.
Zeszyt piąty »Dziennika Zjazdu«. Z powodu nawału 

m atęryału, red ak cya  postanow iła w ydań jeśzcze p iąty  ze­
szyt »D ziennika Zjazdu*, który, w yjd zfe za k ilka  dni i b ę­
dzie rozesłany wszystkim  uczestnikom  Zjazdu.

Z towarzyskiego życia Zjazdu. Przez całe wczoraj, 
w upalny dzień, to cz y ły .s ię  ożyw ione ob rad y w Collegiach 
i klinikach. Po obiedzie zgrom adzili sję uczestnicy na dzie­
dzińcu B iblioteki Jagiellońskiej, gdzie odbyła się w s p ó l n a  
f o t o g r a f i a .

W ieczorem , po ukończeniu prac sekcyjnych, zaroiły 
sj& ^fflony S ta B g o  Teatru , gdzie prezydent i R ada m. K ra ­
kow a podejm ow ali uczestników Zjazdu. R a u t j l b y ł  w spa­
niały, zebranie w ykw intne. H onory gospodarzy czynili w za­
stępstwie baw iącego w parlam encie Dr. L e a  obaj w icepre­
zydenci Dr. Szarski i Sare  wraz z całym  Zastępem radców  
m iejskich. D obrze po północy opustoszały-' dopiero sale 
gm achu przy Placu Szczepańskim .

Dzisiaj wieczorem  odbędżie się drugiej przedstawienie 
» S z o p k i  k r a k o w s k i e j «  dla tych, którzy we środę d o ­
cisnąć się nie m ogli do sali Starego Teatru. Początek o g o ­
dzinie 8 i pół. W szystkim  uczestnikom  Zjazdu rozesłano 
zaproszenia; ktoby go nie dostał, zechce się zgłosić w sali 
restauracyi Starego T eatru  (wejście od ulicy Jag ie llo ń ­
skiej).

Prof. Bujwid zaw iadam ia chcących b rać udział w w y/ 
c ie c z c ^ d o  D rezna i Oglądnięciu w ystaw y, ż e  u c z e s t n i ­
c y  z b i o r ą  s i ę  n a w y  s t a w i e w  p a w i l o n i e  a u s t r y a -  
c k i m  w D r e ź n i e  d n i a  25 l i p c a  br. o godz. 4 popoł. 
poczem nastąpi zwiedzam e różnych działów w ystaw y i ob­
jaśnianie urządzeń w ciągu 2 — 3 dni. M ieszkania dość ła ­
two uzyskać na m iejscu. O djazd z K rakow a o g. 1 1  p o­
ciągiem  idącym  na W rocław .

Zwledi.ar.ie Zakładu hygieny, w yrobu surowic lecz­
niczych, i szczepień przeciw  wściekliźm^j prof. Bujw ida — 
jakoteż zakładu badania środków  spożyw czych, odbędzie 
się w piątek od 8 — 9 rano. Punkt zborny w Zakładzie h y­
gieny, ul. Lubicz 42 o 8 rano.

Zjazdy hygienistów polskich. W etśrodę o godz. 7 1/) 
wieczór odbyło  się w Tow . lekarskim  posiedzenie K o m i­
tetu w  celu ustalenia m iejsca, gdzie się m ató d b yć  1 zjazd 
hygienistów  polskich. O becni In żyn ierow ie: Bieliński, Bit- 
schan, Adehuan,jHoroszkjfewicz, K ró l, Stadtm iiller, L . N itsch; 
lekarze: D r M ikołajski, G ralew ski, Panek, Janiszew ski, Prof. 
Bujwńd, R . Nitsch.

Przew odnictw a ob jął prezes Tow . techn. w KrakowioJ 
radca Horoszkiewicz. Przem awiali D r Janiszew ski, M ikołaj­
ski, Panek, G rabow ski, Bujw id, L . Nisch, R. ■I^jtsch, nastą­
piło Tesume przew odniczącego inż. H oroszki” y?cza poczem  
jednogłośnie uchw alono w niosek p. inżyn. L . N itscha tej 
treści:

^ N a jb l iż s z y  zjazd hygienistów  polskich m ą  się odbyć 
w e ‘ L w o w ie  w r. 1 9 1 3 .  Na w yp ad ek  gd yb y  do połow y pa­
ździernika br okazało się, że we Lw ow ie nie b y ło b y  dla 
zjazdu sprzyjających  warunkó*w, zjazd odbędzie się w K ra ­
kow ie w r. I9 i4 « .

Walne zgromadzenie Towarzystwa stomatologów 
polskich odbyło się wczoraj. W ybór W ydziału pozostał 
prawie niezmieniony. Sekretarzem  został Dr. Zaleski. Na 
zgrom adzeniu w ybrano kom itet redakcyjny. U chw alono 
w yd aw ać pism o co kwartał.

*
■* *

Kom iteł Zjazdu o trzym ał następujące depesze od Aka-  
demi' Umiejętności w  Za g rze biu  i pro: M a ixn e ra  z P r a g i :

Slavnom u zboru poljskih lijećn ika i prirodnjaka u K ra-
kovu.

N a postovani pozio V a s  K  X I zboru poljskich  lijóć- 
nika i prirodnjaka, ćast je  ovoj upravi izvijestiti V a s  na 
osnovu zakljsuka vazreda m atem aticko-prirodolloV'noga od 
12  ju lija  o. g.: ova akadem ija zali, sto ne će ovaj put inoći 
pCi|ustoovati ni jedan izaslanik u jezin ;^ali zato S je d m k o  
nepom uienom  lju bavlju  pozdraolja viśvoko cijenjeni zbór 
i żeli najbolji uspjeh radu njegóvu.

U Zagrebu, 16  ju la  1 9 1 1 .
Za Jugoslaven sku  akadem iju znanosti i um jetnosti. 

Pred sjed n ik : T a jn ik :
T. Sminklas. G. Manejlovics.

jednej chorobie, k tó je b y  pow inny, naszem zdaniem, działać 
skutecznie.

Łagod n ość i cierpliw ość lekarza, połączona z Ssta ran - 
ną jego  troskliw ością o zdrowie chorego ma w yw ołać 
przed pacyentem  estetyczny obraz człowieka idealnie do­
brego Ja k  arcydzieło sztuki przedstaw ia nam ideał, tak le­
karz ma w całem  sw ojem  postępow aniu być dla chorego 
ideałem . C hory ma przejąć coś z je g o  ducha, poddać się 
jego  władzy, aby  odzyskać zdrowie.

Podobnie jak celem arcydzieła artysty  jest piękno o- 
bok praw d y,ji dobra, tak i lekarz dąży do przywrócenia 
człow iekow i, przedm iotowi sw ojej sztuki, pierwotnego 
piękna.

Piękną jest budow a ciała ludzkiego. A le  kalectw o 
lub choroba oszpecić je  może. Lekarz  przyw raca więc 
iksźtałt p raw id łow y złam anej ręce lub nodze, prostuje człon­
ki skrzyw ione, przeszczepia nerw y i mięśnie, usuwa szpetne 
w yrzuty i przyw raca chorem u w ygląd  zdrow y, co jest naj- 
przedniejszem  zadaniem  estetyki w m edycynie.

Rozw esela się serce lekarza, gd y  on sam lub k tó ry­
kolw iek  z jego  ko legów  o d kry je  przy badaniu B u k o w e ®  
praw dę dotychczas nieznaną, g d y  stwierdzi skuteczność ja ­
kiego nowego środka lekarskiego, j g d y  uzbroLstę w nową 
ą dzielną broń w w alce przeciw ko temu w rogow i ludzko­

ści, jak im  jest choroba. Zapew ne eśfetycznem  nazwać m o­
żna uczucie radości lekarza z takich pow odów . Toż takie 
uczucie jest szlachetne, piękne i dobre.

Szczęśliw ym  czuje się Jekarz za każdym  razem, gdy 
widzi człow ieka, którem u sw oją sztuką przyw rócił zdrowie.
1 to szczęście, które uczuwa lekarz, ma powien podkład 
estetyczny. T oż spoglądał lekarz przedtem na człow(i!eka 
tego dotkniętego chorobą a tófaz go widzi tryskającego 
życiem  i zdrowiem . Ma przed sobą żyw y obraz estetyczny, 
w yw ołany sw oją sztuką.

Jeżeli lekarz doznaje wdzięczności od pacyentów , 
którzy odzyskali zdrowie, to oko jego  zapłonie radością. 
W dzięczność chorego) radość lekarza, to uczucia Estety­
czne, godne pędzla artysty  lub rym ów  poety.

G d yb yśm y więcej, niż dotychczas uwzględniali &tet*y- 
czną stronę naszej działalności, tóapewne osiągnęlibyśm y 
niejednokrotnie skuteczniejsze rezultaty środków , w skaza­
nych nam przez naukę.

Idealnie piękne, w ięc estetyczne pojm ow anie zawodu, 
wzbudzi w nas większe do niego zam iłowanie.
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V electen y  pańfe prtrEsesi!
Srdećne jstńn houdvreń za cest, kterou V am  libilo, 

prokazjgti mi pozvanim  na sjezd lekhru a Fjffirodo»M teni 
Polskych  a za jm enoVani inne cratnym  clenem. T fe il jsem  
se, ^©rele stisknouti ruku panum  kolegum  a pfatelum  nasim 
a welice toho lituji, z e Km lk ć )p fe k a z k y  zabranilJS  tomu, 
pozdrawiti Polskę,,'ucence a byti sw fSkem  stale vyrustajiciho 
rozm achu we Polskę vedd- lekarske a prirodSzpytecke. 
V  dnihu preji skvely  uspech sjfekdu a volaje na brzsa slile-*1 
dam  v Pfdże znam ćnitn se,' verecteny pane praesesi

Vam  oddany kolega
Prof. M aixner.

N adesłali jęśzcze telegram y;, rektorzy ze L w o w a  ks. 
Jaszow gki i Thullig] prdffi Radziszew ski z podziękow aniem  
za petinilęć sebcyi chetuicznej. Znakom ity uczony prof. E in ­
stein z Pragi, nadesłał bardzo serdeczną depeszę od sekcyi 
fizycznej.

S e k c y a  p r a s y  lekarskiej.

S e k cy a  p rasy  lekarskiej, będ ąca zarazem W a l  n em  
i l e b r a n i  e m  Z w i ą z k u  p r a s y  l e k a r s k i e j  p o l s k i e j ,  
po zagajeniu przez gospodarza, prof. (ciechanowskiego, w y­
brała now ym  przew odniczącym  D r Łazar.Qjyicza z Poznania, 
sekiiątaikam i D oc. dt. Nowackiego ze Izbow a i D r Rósen- 
haucha z K rakow a. W ^gekcyi byjo  reprezentow anych 12  
z pośród 17  istniejących pism lekarsk ich . Rozpatryw ano 
szereg temat<fev wedługM iiastępipących referatów :

1. Czystość jężyka w czasopism ach lekarskich  (Ref. 
Kwą^nicki, Krąkp.\yi):(vj

2. St. Ciechanowski (Kraików), J. Jaw orsk i (W arszawa): 
'Spraw ozdanie z wynikffiv uchwiyjł sekcyi, powziętych na X  
Zjeździe we LW awie i w  czasie zjazdu internistów polskich 
w  K ra k o ^ je . Spraw a ew entualnych dalszych reform  czaso­
piśm iennictw a lek. polskiego. .Vi

3. W . Szum iański (W arszawa): Stanow isko wobec ak- 
cyi zm ierzającej' do zwalczania specyfików .

I S. Sterling: (Lód?), D. Stahr j(K raków ): Stanow isko 
w obec spraw  zaw odowych.

5. S. C iechanowski (K raków ); Spraw a porozum ienia się 
co do kw alifikow ania artykułów  do druku.

I S 5j Ji Zajyadzbi (W arszawa): Praw a redakcyi w o b etfau ­
torów.

7. Ponow ienie uchw ał w spraw ie w ydaw nictw a dzieł 
lekarskich  polskich, w spraw ie H a ra w o zasl ź‘ piśm iennictw a 
polskiego' do czasopism  zagranicznych i w sprawie pism 
popularnych.

8. St. D o b ro w o ln i (Kraków ),-.Śuranow ski (W arszawa): 
Sp raw i* Zw iązku prasu jekar&Siej polskięj.

9. W ybór biura Zw iązku na następną kadencyę.
Uchw alono ca ły  szereg fezo lu cyi w nioskodaw ców  i po­

rządek obrad w ycz^ p an o .

S e k c y a  filozoficzna.

Po kilku referatach  uchwalono na w niosek P ro f D r S tra ­
szew skiego urządzenie za trzy łatą t. j. w  r. 1 9 1 4  p i e r w ­
s z e g o  o s o b n e g o  Z j a z d u  f i l o z o f ó w  p o l § k i c h  
i i^ t y m  celu pow ołuje się do kom itetu organizacyjnego.’ ż pra 
wejn kpoptać.yi panów : D r TwarcIoWskiegę,-. D r L u k asie  wi­
eża, D r Weryhęt. D r ńHalperna, D r Straszew skiego i D r 
G ^rbow skiego; na wąioselę D r T w ardow skiego i ks1. Nu- 
chow skiego^sekcya filozoficzna wyrąjja; przekonanie, że n au ­
ce logik i w !fszkoie średniej nalepy pośw ięcić conajm niej 
dw ie godziny tygodniow o przez jeden  pełny rok nauki; 
wreszcie na wniosek prof. Straszew skiego sekcya uchw aliła 
prz^M ej w drodze telegraficznej hołd nestorow i filozofii 
polskiej' p ro f  Struvem u. Zakończył przem ową ks. Dr P a­
w licki, poczem na wrfiosek Prof. Tw ardow skiego wyrażono 
podziękow anie Kom itetow i

S e k c y a  nauk ścisłych.

(Grapa fizyczna).

D rugie nosiedzedie odbyło się p,od przew odnictwem  
Prof. K o w a lsk ie g o ). (F ryb u rg — Szwajo), i Prof. M erczyjiga 
(P e te rsb u rg i R e fera ty  w ygłosili pp. M erczyng, W ertenstein 
i K ow alski. W  dyskusyi zabierali g lo sa  N atanson,.,Kowalski, 
Loria , Zalctzewski, G odlew ski, Kalinow ski. B iałobrzeski 
i Kernbaum .

Potem  w ygłosili re feraty  pp. O chorowicz i W ró­
blew ski.

T fzecie  posiedzenie odlbyło się pod przew odnictwem  
Prof. J. Zakrzew skiego (Lwów). ReTeraty ^wygłosili pp. D zie­
w ulski i K lem ensiew icz.

W  bardzo ozfywiónej dyskusyi, którą te referaty 
wzbudziły, brali udział p'p. Natanson, K ow alslp , W itkow ski, 
Bruner, Białobrzeski, Mioria i inni.

Na w niosek p. BriHfetfS źebtali uczestnicy koron 10 0  
(śfo) jak o  udział fizyków polskich, zebranych na XI. Zje- 

;zdzie L lk a rz y  i Przyrodników  -tfr m iędzynarodow ej fu n d S y i 
pom nika i funduszu naukow ego ku uczczeniu pam ięci 
śwmżo zgasłógo w ielk iego  fizyka i chem ika holenderskiego 
V an t Hofifa.

S e k c y a  ginekologiczno-położnicza.

N a posiedz& iiu  czw^ar.tem 20 b. m. przedpołudniem  
obradow ano nad .tematem .głów nym  p. t. »Przerw anie cią­
ży ze stanow iska (.lekarskiego, ustaw ow ego, kK rn inalnego  
i koscj-elnego*. P rs& d y u m  o b ję li: prof. Sołow ij (Lw ów ), 
D r H ankiew icz (W arszą)va). a)

Prof. M ars podnosi doniosłość tem atu i dziękuje pro­
fesorowi praw a D r J  Rosenblattow i, ' k tóry przyjął czynny
u.ckiał w dzisiejszym  posiedzeniu, oraz wita gości ze świata 
prawniczego.

Na posiedzenie przybyli: JE x c . Dr. W itold Hausner, 
prezydent) sądu a ^ la c y jn e g c t  i Dr F latau, dyrektor policyi 
krakow skiej.

M a-tem at głów ny:’ m ów ili: prof. B ylick i ( !,-« $$$ . S ta ­
nowisko lekarza w obec wzniecenia p o ro n ie n ia ^ D r M ięsgjj 
wicz. (K raków ) O wznieceniu poranienia ze stanow iska m e­
d ycyn y w ew nętrznej; Prof. D r R o sen b lattT p ro f, praw a Uu. 
Jagiell.): Przerwanie ciąży -wobec ustaMry^karnej (żywe^ąkla- 
ski); D r Lan dau  (Kraków ) w  zastępstwie prof. Piltza od­
czytał referat p. t. O przerwaniu ciąży ze wskazań Tpsychia- 
trycznych ; Prof. W achholz (K raków ): U w agi sądow o lekar­
skie nad spraw ą spędzenia płodu; D r O suchowski (RM&kóuft 
D w a przypadki usiłow anego przerw ania ciąży wSKUtek p'©4} 
porhyłki d yagn o śfyczn e j; D r Ja ffc z e w lli ^W arszawa): z ka- 
zuiStyki poronicńieM rym inalnych; D r <Folgowski (Poznań) 
N iezw ykłe sp:ostrzeżenia z dziedziny poronień .zbrodni­
czych.

W  dyskusyi zabierał' głos: Rosner (Krakpw ), prof. 
R oseńblatt (Kraków }, Schóngut (Kraków ), Jaw orski (W ar­
szawa), W achholz (Kraków ), B ylick i jak o  referent.

SeK cya farm aceu tyczn a.

U zupełniając spraw ozdacie z posiedzenia popołudnio­
wego S e k cy i w d. 19  lipca, zaznaczyć należy, ż&,J odczyt 
p. B. K(fsko\ys,kiego (W arszawa): Przyczynki dls-j kontroli 
znajdujących sięhw handlu s'rodkó\v leczniczych*, pBsuiya- 
ją c y  sprawcę*’ kontroli leków , w św o ła ł olPHyioną d ysku sję .. 
Interesujący odczyt p. Szyd łow skiego  (M y s z k ó w y ^ O  m ia­
nowaniu naparstnicy* #prowaclżaEs]Ś"rawę badania surowców 
na nowe tory. Pow yższy odczyty znalazły*:gorące przyjęcie 
w śród słuchaczy, dokum entując tern potrzebę bad ań  śc i­
słych.

Fotografia uczestników Zjazdu do nabycia u p. Pierz- 
chalskięgo (K arm elicka 23) za 4 k., z przesyłką 5 k. (do 
zahoru rosyjskiego 6 k.).
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Lista, uczestników.
Pgólna liczba biorących udział w Zjeździe wynosiła 

13 0 2  o só b j^ jjC z em  członfiawńi uczestników 1270 . W  o3 'a- 
tn ief chwili przybyli:
A m eisenów na F ryd a ryk a , K raków , Staszica 5.
Będzki Rom an, L\Vów, Roinanow icza 3 
Bochosiew icz T eodor, Lw ów , Straszew skiego 27.
Bardjfnskj A dam , K ról. Pol. Ó sfrow iecJ Lithuania. 
B ffśniacki Zygmunt,■'J&agdi St. Giuliand. 
v'hmaj Lud w ik, K raków srr 
D y lew sk i Zygm unt, S ied lce, T arło w flta  12 .
Dfzejffiicki A ., W arszawa.
G artkiew icz Stam słJffiK  W arszaw ą, Podgórska 36. 
G ruszczyński Lu cyan , K rak ó w j Szpital s'w. Rr&zarza.
Idziński W iktor, Żyw iec.
Jakowj^kAM afyan, W arszaw a, Hot. R a S k i.
K orniłow icz Kazimierzż W arszawa, F lo ryań ska  I.
K ozłow ski Bronisławy K ijów , Grand-H otel. 
K upczyl^jB ernard , K ra la iw , Szujskiego 1 1 .

E au fm a n ó w n a  Zofia, Krakowa 
L andauów na Gizela, »
Lubeejd  Kazim ierz, »
L u b eck i M aryan, T ad . »
M ajewski Kaźm ierz, K raków , Szczegańslća 1 1  
M alewski JTózef, Miechów, Hotel Centralny.
M yrtenbaum  Leon , K raków , G rodzka 6.
P iw ow ar A dam , Zamkcfwice.
Sabat BVónis,ław, L w ó w , Hót.^K-fakowski 
Sieljrzeńcewiczlswna-Bohu^z" Lud w ika, K raków .
So łtysik  Mffetk^łćlw. StYyj, Sobieskiego: 9.
W italińska S lefan ia, K raków , K opern ika 42.
W italiński W incenty, K raków , K opern ika 42.
W ie^ner A dam , Kraków7.
W asserberg Ignacy, K taków , K rak o w sk a  35.
Zarzyóki Ferd ynan d, K raków .

I M W I A J ł M I A  F R A N C I S Z K A  S A U E R A  W  K R A K O W IE
l\il W l/ll\i1 l/l u lica S zc ze p a ń sk a  1. 1, I-sze  piętro . —  T e lefo n  350.

Igstałh* g ru n tow n i™  otlreslaurowariak w edle  w$m&ga.ń obeejaJaj 
d f f l j  C z y ® iiE z a o 3 5 .t r z o S a  węĄv^§ystkl5 p is ę ^ k r a jb ó r e  i źti- 

D w a  sM&P,y ilaitisES^S osobn em  w a jśo .i& H i.S k L yn S 1- 
(low a ; 4 bibircjyjCB^et zaop atrzon y  w  n'ajlepsze|§ątunki w in . k o- 
niai!f?o\v, likjierów itp. Zakład otw arty  od (i raidaj do 3 w~*nocy.

PEKSYnflAT Ol!! .....U . PANIENEK
NA WZÓR ZAGRANICZNYCH „FINI5HING 5CHO O L5“

HELENĄ SŁONIMSKIEJ 

MELENV WARMIŃSKIEJ
D Y P L .  N A U C Z Y C IE L K I  J Ę Z Y K Ó W  N O W O Ż Y T N Y C H

ANGIELKA RODOWITA i FRANCUSKA W PENSyONACIE 
LICZBA UCZENIC OGRANICZONA, OPIEKA NAJTRQ5Kl IWSZA.

W KRhKOWIE, B A TO R EG O  L  22. II PIĘTRO.

w domu własnym. ( F i l  a  w e  L w o w ie  ul. D z ia ły ń s k ic h  1. 5.
P o lsk ie  T o w a r z y stw o  E m igracyjn e w  K ra k o w ie  u ła tw ia  znalezien ie p ra cy  w  kraju  
i zagran icą  i w  ty m  celu u trzy m u je  b ezp ła tn e  biuro p o śre d n ic tw a  p racy ; op ie­
k u je  s ię  ono także w y c h n£c a m i,^ u d a ją c y m i się  za m o rze , p o u cza ją c  ich , k ie d y , 
ja k , k tó rę d y  i d okąd  je ch a ć  n a le ży , i w  ty m  celu u trzy m u je  b iu ro sp rze d a ży  k a rt  
ok rętow ych  i b ezp ła tn e  b iu ro  in fo rm a cy j ‘ e w  sp ra w a ch  w y c h o d ź c tn a  z a m o rsk ie g o ; 
dla P o la k ó w  p rze b yw ających  na ob czyźn ie  u trzy m u je  p rzy  g łó w n y m  s w y m  b iu ­
rze  b ezp ła tn ą  w y p o ży cza ln ię  k s ią ż e k ; w y d a : e w ła sn a  g a ze tę , p o św ię c o n ą  s p r a ­
w om  w y c h o źd ztw a  p od . »P o lsk i P rzegląd  E m ig ra c y jn y « ; u trzy m u je  bezpłatn e  
biu ro  p o ra d y  p ra w n e j d la  w y c h o d źc ó w , u ła tw ia  im  n abyw an ie  k siązelc , w y p is y ­
w an ie g a z e t , zak łada n ie  to w a r z y s t w  oraz za ła tw ia n ie  ro zm a ity ch  sp ra w  w  k r a ju , 
u trzy m u je  w ła sn e  b iu ra  za gran icą , w y d a je  p rze w o d n ik i po obcych krajach  
i s ło w n ik i c u d zoziem sk ich  ję z y k ó w , u ło żo n e  dla u ży tk u  p olsk ich  ro b o tn ik ó w  itd. 
P. T . E. je s t  in sty tu c y ą  b e z p a r ty jn ą , m a ją cą  na celu w y łą c zn ie  d rb ro  p o lsk ie g o  

s p o łe c z e ń s tw a ’ i p o lsk ich  w y c h o d źcó w .

lir

MICHALIK
CUKIERNIA LWOWSKA
KRAKÓW, TJL. FLORYAŃSKA 45 .

T A  T^T TS 7f T / ^ T  T  A T  l ’ T /  POLECA WSZELKIE WYROBY, WCHODZĄCE W  ZAKRES 
[ EM  i V I i V - < r i  A J - / 1 SS. POSTĘPOWEGO CUKIERNICTWA. CUKRY D O B O R O W E  

s  MIESZANE. CZEKOLADY TABLICZKOWE. H E R B A T N IK I,
PIERNIKI, KARMELKI OW OCOW E, KANDYZY Z O W O CÓ W . 
ZNAKOMITA C ZE K O L A D Ę  P R O S Z K O W A  Z WANILIA. 
K A K A O  K U R ACYJN E HYGIENICZNE ODTŁUSZCZONE. 

SPECYALNE CENNIKI DARMO I OPŁATNIE. .*. EKSPEDYCYA POCZTOW A ODWROTNA. 
PRZY CUKIERNI DWIE WIELKIE SALE, NADZWYCZAJ WYGODNIE URZĄDZONE, GODNE ZW IE. 
DZENIA. LO K A L  CU K IER N I O T W A R T Y  OD 6 .TEJ GODZINY RaNO DO 2 .GIEJ W  NOCY.

L u d n o ś c i  w i e j s k i e j  w okplicach objętych 
nichęm wychodźczym polecać należy załdsjone 
dla opieki nad wy<‘hodźcami i subwencyon'p- 

^sr'!iie pyzo/. Sejm Krajowy
PaSskie Tawarzys+wo Fmigraf;vjne
w Krakowie, ul. Radzi wiło wska 12

ZDZISŁAW ZDANOWICZ
MAGAZYN OBUWIA ■ MAGAZYN BIELIZNY
UL. SZCZEf AŃSKA L. 7 □ KRAKÓW. □ UL. SŁAWKOWSKA L. 3.

^
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K S I Ę G A R N I A  N A K Ł A D O W A  I S O R T Y M E N T O W A
S k ład  i w y p ożyczaln ia  nut m u zyczn y ch  oraz główna ek sp ed y cy a  pism peryodycznycli

S . R. K R Z Y Ż A N O W S K IE G O
W  KRA KO W IE

poleca swój skład zaopatrzony obficie w najnow sze dzieła z zakresu m edycyny i chirurgii 
w języku polskim i niem ieckim , zarazem dostarcza takow e na żądanie we wszystkich  
innych językach w  najkrótszym  czasie. ■—  W  celu ułatwienia nabycia tychże odslępuje 
takow e P . T . Lekarzom  i Studentom m edycyny n a  rachunek na spłaty m iesięczne.

Prenum erata  czasop ism  iekarsk ich  we w szystk ich  językach . Ka ta log i lekarsk ie  bezpłatnie.

Safcn
Powszschitega Związku artystów malarzy i rzeźbiarzy
V? Krakoine, Mały Rynek L. 6. — I. piętro.
Sprzedaż obrazów i rzeźb po przystępnych cenach. Od g. 10 rano 
do 6 popołudniu. — Pocztówki w łasnego nakładu. Illustrowane 
katalogi z W ystawy Niezależnych. W stęp wolny.

S Ł O W IA Ń S K IE  U Z D R O W IS K O

LU H A C Z O W IC E
(LUHACOWICE) NA MORAWACH

pięknie położone w podkarpackiej okolicy z liczbą 6000 
kuracyuszów. : :  4 źródła alkaliczno-muryatyczne do pi­
cia wód. : :  Kąpiele mineralne kwaso-węglowe naturalne 

1 (jak w NAUHEIM). : :  Zakład wodoleczniczy. : :  Kąpiele 
borowinowe. :: Wziewalnia. (Inhalatoryum). : :  Komora  
pneumatyczna. : :  Kąpiele rzeczne słoneczne i powietrzne.

Prospekty darmo i opłatuie przesyła Zarząd 
zdrojowy w Luchaczowicach na Morawach.

KSIĘGARNIA G. G E B E T H N E R A  I SP.  W KRAKOWIE,  RYNEK G Ł O W Y  23
poleca wielki wybór książek waBjSBmBffih dzmtach wiet$y i‘ lil^ratury. 
Nowości krajowe i zagraniczne polskim i obcyęlj, otrziwSwS?
niezwłoczni^ po wglściu. Pośredniczy w przyjmowaniu przedpłaty na 
czasopisma krajowe i zagranicznie po cenach redakcyjnych. — Urządza 
biblioteki i ułatwia •4iii]3Vwaf5i,e d zlił na częściowąApłalę. — Katalogi 
własnych i obcych wydawnictw dostarcza na żądanie bezpłatnie’!  — Za­
mówienia z prowincyi załatwia z całą sumiennością i możliwą szybko­

ścią, na żądanie za zaliczeniem pocztowem.
M I E S I Ę C Z N I K  B I B L I O G R A F I C Z N Y .  K A T A L O G  N O W Y C H  K S I Ą Ż E K .

U„A LA VILLE DE PARIS
KRAKÓW, RYNEK GŁ. (PAŁAC SPISKI)
B U T Y  A M E R Y K A Ń S K I E . P R Z Y B O R Y  DO P O D R  Ó Ż Y .

„P O M O N A ^ K R A K .  SZKÓŁKA D R Z E W
SPÓŁKA Z O GRANICZON Ą PORĘFĄ

BIURO: W  KRAKOWIE UL. ŚW. GERTRUDY L. 8 . 
SZKÓŁKI: TRAKT WARSZAWSKI (tui za rogatka).
Poleca: drzewa i krzewy owocowe i ozdocne róże pienne i krza­
czaste. Jako specyalność drzewa formowane, jako to : piramidy, 
palmety, kordony i t. p. Cennik na żądanie darmo i opłacony.

P. P. Przyjezdnym g o d n y m  z w i e d z e n i a  j e s t  l o k a l  p i e r w s z o r z ę d n e j

KawiarniTelefon 1125. Telefon 1125.

ia  M r o ź y ń s k i e g o  w  K y u k u  g ł ó w n y m  L ' 1 9 ,  a l b o w i e m  o d / . a ą e j ja ,  s i ę  

[ i ą t k a n j i  h i s t o r .  z X V I .  w . • e  e 111 j p A n b  o r o w y  iri i a r t y k u ł a m i  s p o ż y w c z e n i i ,  

k i  w y l o r  p i s m ,  s a l e  d o  g r j ,  b i l a r d y ,  w ś p a k i ą l y  w i d o k  n a  K y n e k  i t p  .

p i  W. JUK JOf «!*. S*,K!Ił J"M J®ł*. Uft. IW JW W U ł
P t ; .  » A l. k w w k a W M i a t k e : k u k m t k k k m k . i l

Z inieyatywy Prof.  Dr. P 1 L T Z A  |j| 
H  otwarty będzie z difem I października r. b. ||

ZAKŁAD WYCHOWAWCZO-LECZNSCZY
w Krakowie, ul. Kopernika I. 23.  ^

d!a n e rw o w y c h  i s łabo  roz-  H
winiętych dzieci. ||

H  Wyjaśnień udziela lekarz zakładu J
H Dr. J. J a s i e ń s k i  ul. Kopernika 23  
1 3 H!
K. .XY*7T , Yiiltrf'

FAM JATKI Z K R A K O W A
ora?, zegarki i w yroby ju b ile rsk ie  poleca 

najtaniej

^ IS lp P  E M IL  G O L D W A S S E R
K R A K Ó W ,  UL. GRODZKA L. 2 5

WŁ Tomaszewski R y n ^ l i e .
Lampy naftowe, elektryczne, serwisy por­
celanowe i szklane. Pamiatki z Krakowa.

M. ZW ILLING
O P T Y K  I M E C H A N IK

K r a k ó w ,  S ł a w k o w s k a  1. 4. M ik ro s k o p y  n a  ra ty .

HOTEL NARODOWY
KRAKÓW, POSELSKA L. 22. (WŁASNOŚĆ DRA 
STANISŁAWA A D A M S K IE G O . GUSTOWNIE 
ODNOWIONY. POKOJE OD 2 KOR. WZWYŻ.

I N S T Y T U T  M U Z Y C Z N Y
w Krakowie, ul. św. Anny 1. 2. — Telefon 2.236.
Wpisy od 26 sierpnia. Rok szkolny od 1 września do I lipca. 
Grono nauczycielskie: K Umlaufowa, O. Kaufnianówna, 
H. Raczyńska, Dr. Bylicki. A  Bandrowski,, S. Giebułtow­

ski, B. Kopystyński, B. Raczyński, Al Świerzyriski.

L. T O M A S ZK IE W IC Z
O P T Y K  I MECHANIK K R A K Ó W , FLO R YAŃ SK A 2 
poleca: lornetki teatralne i polowe oraz najnowsze 

amerykańskie ewikiery Fits-U.

JÓZEF KtJCZfAIERCZyK
KRAKÓW, UL. ŚW. ANNy. — NR. TELEFONU 394.
HANDEL DELIKATESÓW, POKOJE DO ŚNIADAŃ -  PIWO 
PILZNEŃSK1E „U R Q U E L L “  WENTYLACJA ELEKTRYCZNA.

K R A K Ó W  
R Y N E K  8W A C Ł A W  J A N E C Z E K

SKŁAD Pk PIERU I GALANTERYI. WYKONUJE 
W S Z E L K IE  DRUKI L E K A R SK IE  PO BARDZO 
NISKICH CENACH. PAMIĄTKI Z KRAKOWA.
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KRAJOWy
Z W IĄ Z E K  T U R y 5 Y y C Z N y
Kraków, ul. Szpitalna L. 34. 

Tel. Nr. 1385.
Udz!ela wszelkich wyjaśnień, dotyczą­
cych podróży lądowych i morskich tak 
w kraju jak zagranicą, zdrojowisk 
B B S E I B  i uzdrowisk Q  EJ iHJIHI CEJ

pi B as

oraz

m „a sH

BIURO MIASTOWE
C. K. AUSTRyACKICH KOLEI 

PAŃSTWOWyCh
Wydaje bilety jazdy w ruchu lokalnym, 

związkowym i zagranicznym. 

NOWOSC: Bilety zestawialrte w jednym 
kierunku, wielkie udogodnienia dla wy­
jeżdżających do miejsc kąpielowych.

WSZYSTKIM TYM 
RODZICOM I OSOBOM,
KTÓRE DOBROWOLNIE U N IKAJĄ LUB U N IK A Ć  M U SZĄ  
S P O Ż Y W A N IA  K A W Y  ZIARNISTEJ, OBWIESZCZAMY TEN  
RADOSNY FAKT. ŹE TAKŻE BEZ K AW Y ZIARNISTEJ MOŻNA  
SPORZĄDZAĆ NAPÓJ DO TEJŻE CAŁKIEM ZBLIŻONY, N ATO '
MIAST BEZ ZAWARTOŚCI POD JAKĄKOLWIEK BĄDŹ PO'
STACIĄ SZKODLIWEJ KOFEINY; TA SPECYALNOŚĆ ZWIĘ SIĘ

FRANCKA „ENRILO" i iF  K O F E I N Y .

„ENRILO" składa się z fachowo^świadomej mieszaniny krajowych ziemiopłodów i sporządza 

się go całkiem  w ten sposób jak kawę, tylko z tą różnicą, ze nie bywa on tylko polewany 

wodą, jeno mus, być w  wodzie przez p;ęć minut gotowany, Ju z  zapach podczas notowania 

przypomina wyraźnie kawę ziarnistą, a co dopiero smak, który juz niejednego znawcę spow<v 

dowal do okrzyku: „E n rilo " zawiera jednak kawę ziarnistą! Tę „E n rilo  " 'k aw ę  polecamy najgoręcej.

PRÓBKI I PRZEPISY DO GOTOW ANIA W  CELU PRZEPROWADZENIA PRÓB GO TOW ANIA  
I KOSZTOW ANIA, WYSYŁAJĄ JWP. LEKARZOM CHĘTNIE N a  ŻYCZENIE JEDYNI W YTW Ó R CY

f i r m a  HENRYKA FRANCKA SYNOWIE W SKAWINIE.

rFORTFPIANYP I A N I N A  W KRZYSZTOFORACH, RYNEK 35 W SALONACH MA- 
i  u i \  i  L i  i r t i n  i ,  i i i i / t ,  g a zy n u  fo r tepian ó w  firmy b . g a b r y e l sk a

HARMONIE I P i p  )LE —  NOWYSALON sfrUKI
ZA GOTOWKĘ I NA SPŁATY NAWET
20 to MIESIĘCZNE POLECA FIRMA W Y S T A W A  I 3PRZEDAZ ZA GOTOWKĘ

. - .  B . G A B R Y E L S K A  .- .  0 1 NA SPŁATV 0 0  20 tu M,ESIĘCV

KRAKÓW, KRZYSZTOFORY RYNEK L. 35.
W yląc: ,e caetępstw o św iatow ych fabryh: Knabe, Stein- l4 " ,f§ . f e t
w a y , C hikering-B rew ster Bliithner, A p ollo , Petrof c. k. czmk, Sichulski, Szczyg .insk i, W yczółk ow sk i, W ysp iańsk i, 
nadw. dostaw ca, R osler c. k. nadw. dostaw ca, Protze itp. Zarnecki.

£ ------------------------------------------------- c--------------------------------------------------------------------------------------------------------------------- - J
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Sir
r
i

i

i

1
CHEMIA 

MIKROSKOP
'|«M

są dąiś najpotąiniejsąą bronią w renu fa­
brykanta tutek i bibułek cygaretowych.
Ju ż  n adszed ł ten czas, że la ik a , w yrab ia jącego  tutki 
cygaretow e nie m ożna n azw ać n a  seryo  fabrykantem . 
D ziś chcąc palaczom  dostarczyć w yrobu o ile  m oż­
ności ja k  n ajm niej szkod liw ego , kon ieczn ą jest do- 
dładna znajom ość chem ii, m ikroskopu i odnośnych 
ulepszeń technicznych, To też n a podstaw ie m y c h  
w ł a s n y c h  r o z b i o r ó w  c h e m i c z n y c h  i b a d a ń  
m i k r o s k o p o w y c h ,  oraz na podstaw ie w yrobio­
nego sm aku  i fachow ych  m ych w skazó w ek , mam 
zrobioną b ib u łkę  cyg are to w ą , zn an ą  ogólnie pod 

n azw ą:

i?SalY e s o l - N o r i s u.
Nie w yliczam  zalet, ja k ie  p osiad a ją  owe tutki cyga- 
retow e , , S a l v e s o l - N  o r i s “' z w atą w  ustn ikach  tejże 
sam ej nazw y, gd yż  są  pow szechnie znane i ulubione 

ta k  w k ra ju  ja k  i zagran icą.

Do nabycia we wszystkich trafikach.

Mt W. BF.ŁDOWSK!
Fabryka Tutek i Bibułek cygaretowycn 

w Krakowie.
| 3 @

P R EM TO W A N A  NA KRAJO­
W YCH I Z A G R A N IC Z N Y C H  

W YSTAW ACH  F IR M A  .-.

JÓ Z E F A
G Ó R E C K IE G O

W  KRAKOWIE 
UL. ŚW. W AW RZYŃCA L. 2 6 .

W Y K O N U J E  P O M IĘ D Z Y  INN EM I 
W Y R O B A M I :  U R Z Ą D Z E N IA  SZPI­
TALNE, KLINICZNE I D O B O R O W E  
MEBLE LEK A R SK IE  PO NAJPRZY­

STĘPNIEJSZYCH CENACH.

STAŁA W Y ST A W A  W  LOKALU W Y ST A W Y  
BUDOWLANEJ UL, STRASZEW SKIEG O  2 8 .

m
B j m

„ELZETA“

O. K. UPRZ. F A B R Y K A  MASZYN

ZIELENIEWSKI-KRAKÓW
TOWARZYSTWO AKCYJNE — ROK ZAŁOZ. 1804 

BIURO: K R O W O D E R S K A  L. 65 v  T E L E F .  196.

Oddział I. Budowa 
maszyn:

Maszyny parowe, pompy, maszyny 
wyciągowe, kopalniane, kompresory itp.

Oddział li. Kotlarnia:
K o t ł y  parowe różnych systemów 

i wielkości.

Oddział III. Budowa 
mostów i konstrukcyi 

źalaznych:
Mosty kolejowe, drogowe, konstrukeye 

dachowe i t d.

Oddział IV. Odlewarnia 
żelaza i metali

Odlewy budowlane i maszynowe podług 
własnych lub nadesłanych modeli do 

10-ciu ton w jednym kawałku.

Oddział V. Budowa 
statków:

Statk i rzeczne, parowe i motorowe, 
łodzie, bagry, lądowe i rzeczne, parowe 

i motorowe.

Oddział VI. Budowa 
motorów:

Motory naftowe i ropne najnowszej 
konstrukcyi „ELZET A ".

□ p = ^   1=

--------------------   i

MOTORY

Odbito w drukarni Uniwersytetu Jagiellońskiego pod zarządem Józefa Filipowskiego w Krakowie 1911 r.


